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4 cwierC roku, począwszy od 1. Października aż do ostatniego Grudnia, przyymuie sią 
tę Gazetę w Dziewięciu Henskich prenumerata, Nowi Prenumeratorowie zechcą ią 
na swoich pocztach ieszcze przod końcem tego miesiaca zapisac, aby według ich liczby 


Wiadomóści kraiowe. 


A Ze Lwowa. — Doia 19. b. m. wesziy 


i Kompaniie artylery: na zwyczayne swos 


ką tazowi:ko. Artylerya mievska , która 
Bu! lak i reszta korpusów mieyskich , nie 
„SZCzą żadoćy sposobności dla okazenia 
na kowym swoiego szacónku i utrzymania 
> ag dobrego porozumienia, wyszła naprze: 
tych kompanii w paradzie z muzyką iañ- 
„ską O pół godziny drogi 2a miasto, u= 
kę towała je, i wprowadziła wraz z muzy: 
w Przybyłego tu dawniey Niemieckiego pie- 
Bo pułku Straucha, do miasta. 
w na 20. nadciągnął tu batalion piesze- 
Wegierskiega pułku Beniowskiego. 
nia 21, przeciągał tędy w paradzie 
diq huzarów Xięcia Hessen Homburga z od- 
dę M Welitów, Żołnierze ci, maiący dziele 
był Snie, celowali swoią postawą, i nie znać 
p dA nich trudów dlugiego pochodu, 
Odg Mi dniami przechodziły tędy znowu 
łą ły żołnierzy Włoskich, powracających 
Mlennéy niewoli Rossyyskićy. 


s Wicdnia de 16. Wrzesnia, —  Pełao:, 
iac, CF, wyznaczeni na rozpocząć się maz 
"ngres, zaczynają się tu iuż zieżdzać. 
ziechali iuż: Hrabia Neszelrode, 
tagra > ski favny Radca i Minister interessów 

śalcznych; Lord Casilereagh, An: 


gielski pirwszy Sekretarz Stanui Minister inte: 
ressów zagranicznych; Rossyyski Xiążę Daf. 
goruki; I piezki Sekretarz Stanu Kardynał 
Consalvi; Duński Pełnomocnik Hrabia 
Joachim Bernstorff; Wirtemberski Pełno» 
mocn * Baron Linden; Holleaderski Mini. 
ster | 'r02 Gagern; Baren Ried Kallen. 
berg, Szambelsn W. Xięcia Badeńskiego; 
Baron Plessen, Minister Stanu panuiącezo 
Xięcia Meklenburgsko Szweryńskiego; Hrabia 
Munster, Mioister Stanu Xiecia Elektora 
Brunświcko:Lineburgskiego; Bar. Türkheim 
de Alrorf, tayoy Radca i Poseł W. Xięcja 
Hessen = larmsztadzkiego; Baron Bieber: 
steio, Minister Stanu Xięcia Nassauskiego; 
Pan Gries, Syndyk miasta Hamburga; Paa 
Schmidt, Senator miasta Bremy. 

Wielka liczba osob, należących do Cias 
ła dypl matyczoego, i ianych Obcych, zieże 
dza codziehnie do Wićdnia. 

WW. Kieżoiczki Rossyyskie, Xiężne Ol= 
dzoburgska i Waymarska, przyjechały 
iuż do Pragi, i spodziewane są niezadługo 
w Wiednia, 

Dnia 11. i 13, b. m; przyiechali także 
do Wićdnia Deputowani Lombardyi 
Aus<tryackiey, dla złożenia hołdu N, Ce- 
sarzowi. 

„ Jeden z Obywateli Styryyskich, nie chcą» 
cy bydź wymienionym, powodowany czystą 
miłością Qyczyzny i wiernością ku Monarsze, 
ofiarował w obligscyach Stanów Styryyskich 
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od których idzie prowizya po 2 i 1/2 od sta, 
8o00 ZR. na założenie trwałego funduszu dla 
zasłużonych woyskowych lawalidów, będąc 
cych w inwalidzkim domie Pettauskia, 


"Wiadomości zagraniczne. 
ER « 


W czasie festynu, który miasto Paryż 
wyprawiło d, 29. Sierpnia dla Króla, przeds 
stawionu Królowi, Xiążętom i Xiężnie d'An- 
poulóme 12 iednakowo ubranych żóa U. 
rzędników „municypalnych, które petém or- 
szak rzeczonćy Xiężnóy na festynie składały. 
— Prefekt Departamentu Sekwany, Pan Ch a- 
b rol, przedstawił Monarsze [Deputacye wszys 
stkich Władz Ddpartamentu, Podczas stołu 
bawił się Krół ciągle z Prefektem, który stał 
za krzesłem dla służenia J, K. Mości, m 
W przyległćy sali był nakryty stół dla 6o 
Wy. Urzędoików, Ministrów i Ciała dyplo. 
matyczoego. Gdy się po stole kawy napito, 
miała Paai Chabrol na czele żón Urzędnis 
ków municypalnych , przeznaczonych do 
służenia Xieznie dAngoulóme, mowę do 
tóvże Xięznóćy, na którą ona e rozczuleniem 
odpowiedziała, — Pićrwszy kontradans na 
balu tanczy synowie Urzęduików municy- 

alnych z znayznakomitszęmi Damami dwor- 
skiemi. 
fekta: „Nigdzie tak pięknego, osobliwie zad 
tək rozczulalącego serce moie festynu nie 
widziałem. Ten dzień, w którym tyle dowo» 
dów przychylnaści odebrałem, policzę mię- 
dzy nayszczęsliwsze dnie życia moiego.* 
Podobnym sposobem wyouczyła się także 
Familiia Królewską, — Po północy dana 
powtórną wieczerzę na 1000 osób i tańczo- 
no aż do Świłu, 

Dnia g1. Sierpnia dał Król! prywatną ans 
dyencyę Jenerałowi = Porucznikowi Hrabie: 
mu Mioliis, byłemu Guberaatorowi Kra. 
jów Rzymskich. 

Względsm urządzenia straży policyynóy 
Paryzkićy, wydat Król d. 14. Sierpnia 
obszerny Wyrok. 

Pisma publiczne wyięły z dzieńnika An: 
gielskiego Stur list, który pewiea Anglik, od: 
prawiaiący- podróż we Hrancyi, pisał do ie: 
dvego z Przyiaciół swoich w Londynie, 
Pisze ón, iż zaledwie uwierzyć możoa, aby 
po tém wszystkićm, co.Francya, Ucierpiaa 
ła, i po powrocie prawego i eycowskiego 
Rządu, znąyuawal się przywiązani do Na» 
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Gdy Król się oddalał, rzekł do Pre- - 


ee 


poleona ludzie; iednakże tak iest w rzeczy 
samóy, W Normaadyi i w Has de ge 
lais, gdzie lud tak był przychylnym R 
lowi Ludwikowi XVIII,, obstsią teraz 
Napoleonem; nawet w Rouen, kt d 
przez woynę tak wiele ucierpiało, boleją 03 
upadkiem Napoleona. Obrażona GUMA 
lest prawdziwóm źródłem tego uczucia! 
Francuzi szalelą na pomyślenie o tém, ŻE 54 
zwyciężonymi, Spodziewać się iednak BA 
ży, ze łagodny Rzad Ludwika, utaga 
i poiedna tych źle myślących iudzi , któy” 
iest nader wielka liczba, ; że oni sami © 
szyć się będą nakoniec z nastąpionćy 404 oj 
rzeczy we Francyi, s 


Wyspa Elba. 


Gazeta powszechna umieściła tist 
Toskanii, pisang d, 16. Sierpnia, któr 
zawiera nastiępuiące doniesienia z Elby: 

„Postępowanie i zamiary Napoleon, 
na skalistóy wyspie iego, zdaią się bydz, 
krytemi pełoą taiemoicy zasłoną, Uważają ię 
szczególnićy po Napoleonie, że stara "3 
u zbliżaiących się do niego Anglików poj 
skać opiniię, usprawiedliwić w ich oczy 
swoje zdrożności i błędy, i wystawić im P „ 
wcale innym względem konieczność byłej 
systemaiu swoiego Rządu. Uczy ón się Pi 
nie po, Angielsku i po Niemiecku, i ma „ia 
dosyć dobrze mówić temi ięzykami. SJ 
6n, iak zawsze, bardzo mało; wyjeżdza F 
dzieńnie, bez względu na pogodę, bardzo f 
no, i ogląda porém postępy w budowle. 
swoich; kazał bowiem rozszerayć bardzo wy 
rażnieysae mieszkanie swoie, i stawiać ie8ż" 
różne znakomite budynki. Potóm bywś ý 
Mszy, a resztę czasu przedpołuwdniowego Ps 
pędza na czytaniu i pisaniu, i pali tyl; 
długich lulek Tureckich, Gdy go sif 
ktoś zapytał: iak prędko wyydzie przyrzeć ý 
na historya życia iego? miał odpowied? i 
„„Rola moia ieszcze nie skończona; Y jt 
roicyscu wypoczynku, cowe zbieram Ś! Ty 
W nie iednym dniu iest bardzo dobrego 4 
moru, popularnym i żartobliwym; lecz 5 
takie doie, gdzie z nim nikt wytrzymać ia 
może, Po obiedzie wyjeżdza często ná af) 
cer z córką Prezesa Vandini, bardzo, 
kształconą Panną, z którą się zdaie 1a 
wić, Czasem zatrudnia się rybołówst WE 
a skoro podowczas iaki okręt płynący 
strzegą, kaze natychmiast wołać do se p 
Kapitana, i wypytule się go. Ca siedzi 
34 w pałacu pokole, na kóre zgromačtů 
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tin Powrócił, 


> 639 Ao 


p Dwór i mała liczba znakomitych Mie- 


alców wyspy. Teraz nie iest Napoles 
a. Jak szczodrodliwym, iak w pićrwszym 
* ga po przybyciu swoićm do Portos=Fer- 
r 10; gdzie dawniéy Szafówał Napoleondo. 
E » daie teraz tylko Franki, Głoszą, ze 
dl Mu oraje aresztowano kilka osób, ktore 
chęj oyska iega nawozaciężnych werbować 
le aiy, Madame Letycya, Matka Napo- 
fon a, popłynęła niedawno z dosyć licznym 
oSząkiem i w towarzystwie iednego Officera 
u Sielskiego z Liworno na Elbę, gdzie 
£ kilka miesięcy zabawić myśli, Guberna- 
Mtęr Liwornański , chociaż go damnićy 
Apoleon złożył był z urzędu i żle się z 
Ag obchodził, oddał iéy wizytę." 
U u TOM | 1 
W Gazecie bezstronnego Korresponden= 
u Hamburskiego, czytamy następuiący 
MMYkat; 
Przeciwko sposobowi myślenia i poli: 
JCzpemu postepowaciu Króła Saskiego iuż 
£ ieden pisarz wydał biahy 1 niedorzeczny 
plok, którym poczcıwi i dobrze świadomi 
4 w milczeciu pogardzać mogli, gdyż ta: 
We wyroki znaydnią dostateczną odpowied 
uj PrAWiedliwóm I błogosławionóm panowa- 
t Króla, w miłości i przywiązaoiu Põddas 
c Cb jego ku niemn, tudzież w szacunku Ob- 
teh alà niego. Lecz umieszczeny w Mer- 
BY m Rehskim artykuł ma tak widoczną 
tą Czarnćy ałośliwości i bezwstydnćy po- 
Wz, iż go milcazeniejn pokryć pie można, 
bo Artykuł ten brzmi iak, następuie ; “Za 
ję  Śd do oddalenia Króla Saskiepo z;iKrarów 
d | podaią mastępuiący, 2 odwołaniem się 
tay udzi godnych wiary, i dobrze świado: 
wyj Ówczasau ych układów. Gdy Król teg 
w,chał do Czech, oświadczył Dworowi 
żę deńskiemu, że się dp niego przyłączy, i 
dry DyN} trwymać znim we wszystkich 
Bo gh przeżeń przedsięwziętych, Wysła» 
tia SC Jenerała Langenau dla rozpoczes 
kę ładów, Austrya przyęła go dobrze. 
Ù ia Jia Królowi, co przedsięwziąć chciała, 
"Ozpgcząć miano woynę przeciw Na- 
Nie oni, gdyby podanych warónków 
taa h Gdy potóćm Król w szlachetnym 
*€ wsparcia obecnością swnią zsprożo: 
"alu i Ludu swego 2 Pragi do Dres 
i Napoleon wycisn.i wa 
lege "'Rmnice tych układów, a wn Erodę 
Wartę emowe dcgewniaiacę Królowi 
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Marehiię Brandeburską, i część Czech, To 
iedynie skłonić mogło -Austryę, szacniącą 
dawne prawa, do oddalenia Króla Saskiegu 
z Kraiów lego.“ 

Po umieszczeniu tego artykułu, Autor 
Pyta się każdego Sasa: czyli serce iego nie 
oburza się na taką zdradę? Pyta się daw. 
nych Bohatyrów Narodu Niemieckiego w 
przeszłych wiekach, czyliby wszyscy iednoe 
myślnie nie uznali takiego występu godnym 
wywołania z Kraiu? Jak nieczyste iest źródło, 
z którego Autor czerpał, wiedzą lepióy ¿wiaz 
dome osoby. Jest bowiem niezaprzeczoną 
Prawdą, że Jaaerad Langenau nie był poa 
słany do Wiśdnia dla rozpoczęcia układów, 
gdyż te przed œyiazdem iego z Pragi ina 
były zawarte; za powrotem iego do Pragi, Krół 
okolicznościami przymuszony, iuź atlatatąd 
był wyiechał, i od Jenerała ani ustnie , sni 
na piśmie żadnego uwiadomienia o przedusio- 
cie poselstwa isgo do Wiednia nie odebrał, 
a zatćm Król taiemnic, które-Jeoerałowi w 
Wiódniu powierscne bydź: miały, ani Fie» 
dzieć, am ich Napoleonowi odkryć, i 
przyrzecaćnia nagrody otrzymać bie mócł. Ró- 
wnięż iest rzeczą pewną, że po powrocie Kró: 
ła Saskiego da Drezna, względem nabycia 
Marchii Brandeburgskićy j części Cech, Żaa 
dna między Królem i Napoleonem nie bya 
ła zawarta umawa, Ob-inienie Króla o vad 
użyte zaufanie i zdradę, których każdy, znae 
iący prawy iego charakter, nawet aa podobne 
do prawdy mie poczytwie, jest tylko tkaniną 
nayzłośl wszey I nayczaroieyszćy potwarzy. 
Pytamy się więc, mówiąc 2 Autorem wspaz 
mnionego artykułu, nietylko kazdspa Sasa, 
ale każdego uczciwego człowieka, iakiegokol- 
wiek bądz Narodu, czyli serce iego niz obus 
rza się 0a auchwałość haciebnie potwarzaiącą 
nieszczęśliwezo Monarchę, dla wysta wienią 
89 w Dicnawistóm Świetle w oczach innych 
Mozarchów, i dla uczynienia go pogardy go- 
du» m u Ludu iego, którego wdzieczna miłość 
4prawuie mu w niegzezęściu naywiększą po- 
ciechę? Pytamy się cnotliwych mężów każe 
dego, wieku, czyhby wszyscy iednomyślnie 
Die Uraali takiego wysiępu godpym nmaprzys= 
kładniey szey kary? 


Norwegiia. 
Dotychczasowy Władca Norwegii, 
Królewic Duński Chrystyen Fryderyk, 
wydał do Nareędu Nerwegskiego mastępwiącą 
ode wę: : 
A 3 í 
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Norwegiianiet 

Podiąwszy się po rozwiązaniu zwiącku 
Waszego z Daniią kierować interessami Nor- 
wegi, życzyliśmy przeszkodzić, aby ani woy- 
na domowa, ani dnch stronnictwa nie Tot- 
dzierały Waszćy kochanćy Qyczyzny. Zycze- 
nie Wasze powołało Nas na tron Norwegski. 
Szliśmy za wezwaniem Waszóm. Postanowi. 
limy poświęcić się na wszelką ofiarę , dla 
wyiednania Wam szczęśliwości Waszey, Mies 
lismv wprawdzie przed oczyma niebezpies 
czeństwa zagrażające w nierównćy walce zni» 
szczeniem Naszóćyi Waszéy nadziei ; lecz nie 
podobna Nam było myśleć, aby się naypo: 
tęznieysze Mocarstwa Europy połączyły dla 
u'iemiężenia szlachetnego i biewinaego Ludu, 
którego iedynśóm zyczeniem była wolność, a 
iedyoém usiłowanien; mepodlepłość. 

Tymczasem potężni SprzymierześcySzwes 
cyi przez Posłów swoich oświadczyć Nam 
kazalı, iż połączenie Norwegii ze SZwecyą 
jest nieodzownie postanowione, Wiadomo 
Wam, iż gotowi byliśmy poświęcić osobiste 
korzyści, gdyby zwołane zgromadzenie Sta. 
nów uznało, iż to się przyczynić może do 
szczęśliwości Ludu; lecz wiadomo Wam tak- 
że, IŻ waruùek Daówczas podany do zawiee 
atenia broni, był taki, żeśmy go przyiąć nie 
mogli beż doświadczenia losu oręża, ponie- 
waż był przeciwny zasadóm naszym. 

Musiemy zatem żałować, że rzetelne 
Nasze usiłowanie uuiknienia woyny w Norwes: 
gii było bezskutecznćm. Rozciągłość granic 
1 brzegów morskich Norwegii wymagała ko- 
pieczo:e podziału woyska, Szwecya uzbrala: 
ła się na rożnych punktach, a My nie wie- 
dząc, z którćy strony uderzy, musieliśmy 
obrać stanowisko tak dla zasłonienia wew» 
nętrznych Prowiocyi, isko też dla dodania 
pomocy zagrożonym punktom. Rzeka Glom= 
men zdawała się Nam w tóy mierze bydź 
naydogodnieysz:, Wszakże niespodziewane 
poddanie się twierdzy kFredryksztad przy- 
inusiło nas opuścic rzekę Glommen, ponie- 
maz nieprzyiaciel znalazł bezpieczna przepra- 
wę, i otwartą drogę do Chrystyianii. 

Maiac przetnagaiącą siłę na morzu, był: 
by mógł oieprzyiaciel przez szybkie wylądo: 
wanie otoczyć nasze prawe skrzydło. Po: 
słowie wysłani od Seymu nie byli przyięci 
od Ministerium Aogielskiego, i powrócili do 
nas, nic nie a skórawszy. 

W tskich okulicznościach proponowała 
Szwecya zawieszenie broni, Z dwóch twierdz, 
o kiorych osadzehie woyskiem Szwedzkiem 
sjrzeczamo się podczas pierwszych zerwanych 


geté 


układów, iuż iedoa była w mocy Sz 
w nam 


Szczęście woienne byłoby się przeci 
obróciło, A dalszy ciąg walki, w takiem po 
łożeniu, byłby pociąguał za sobą spustosze” 
nie Qyczyzny, å r 

Dla odwrócenia tóy klęski, i nadanie 
Narodowi sposobności do rozważenia sta0l 
Panstwa pa wyznaczonym Dtymie, powt? 
rzamy, iż chztnie składamy wysoką dostoj” 
ność, do który Nas zaufanie Wasze pow” 
ło. Zawieszenie broni, i umowa pod Juiedł 
14. b. m, zawarta, podpisane, i w skutku © 
nych zwołaliśmy pod dniem dzisieyśe), 
Seym nadzwyczayny, zebrać się maiący R 
7. Października r. b. wChrystyianii. 

Ukochany Ludu Norwegii! Jedyna ty 
nagląca konieczność (o czem iesteś prze, 
nany) zniewolić Nas tnogła do kroku, który 
z powodu przywiązania Twsiego we dwójne 
sób iest dla Nas bolesny, Usiłowaaiem D 
szóm było zasłużyć na miłość Twoią; pocie 
chą zaś Naszą iest przekonanie się o Two! 
sposnbie myslenia, i pewność Twoia była 3 
dynym celem wszelkich Naszych czynów: 
Dań w Moss dnia :6, Sierpnia 184. 
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Chrystyan Fryderyk: 


pod d, 387 


List pi Kopeał i 
ist pisany z Kopenhagi si 


Września (umieszczony w pismach pu 
nych) zawićra co uastępuie : „8 
„Wiadomości, któreśmy tu z Norweg" , 
debrali, są bardzo smutne, Lud, który "a 
był kontcat z różaych Dowodc- w», wiał 
rozruch w Chrystyianii, w którym 51, 
osób zamordować miano. Przybyły tu A 
gielski bryg woienny przywiózł nam tę 
domość.* pić 
„Kiążę Chrystyan, według tyg 
wiadomosci.byłieszczesłaby w La dega aije 
soen pod Chrystyaniia, i postat. v 
tanta swego z listem do Króla. Aaju! 
ten przybył daia 2. b. m. wieczorem do „joł 
penhagi. Xiażę Chrystyao zam)” ę 
opuścić Norwegiię, skoro złoży Rząd wr 
Deputowanych od Stanów,“ AR 
„Maiemaao powszechnie w Norwegii’ gh 
dla niedostatku żywności i innych por yf 
woienaych przystać musiano Ba waruo ujęć 
mowy, i że rzecz uważać można za zuf” „ye 
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3 $ m 
skończoną, gdyż o nowym oporze aði gy 
óleć niepodobna. Rada Stanu zaw! 
teraz interessami Rządu.'* eo 


z P t 
„Ūpasanie brzegów Norwegskich 2% och” 
ny Szwedzkićy i Angielskićóy do pó 
czasu będzie zawieszone," 
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Cte? Danieśliśmy iuż dawnićv o f'rchwale naa 
"ych Włądz Państwa Rossyyskiego wzglę: 
he, padania N, Cesarzowi Alexandrowi 
a; domku Błogosławionego i wysta- 
fuia mu pomnika. Kładziemy teraz tę 
plwą lę tak, iak ią Kuryer Litewski z 

Aret Rossyyskich przełożył: 
Pagg Nayś więtszy Rządzący Synod, Rada 
Beg" 3 i rządzący Senat, dla Uwiecznieoia 
nap jsrtelaćy sławy, przez Narod Rossyyski 
sł "Jlży, oraz, niewrzuszonćy stałości umy- 
“J, Cesar. Mości, który głosem i przykła- 
kięj 5” m ożywił wszystkie towarzystwa; a 
ig Pane nie duchem niewolniczćy uniżono: 
2 lecz uczuciami prawdziwóy, i wszystkich 
a "ych OQyczyzay synów serca napełniaiąe 
A szczerości, iednogłośnie postanowiły; 1) 
fują czyć Cesarzowi Imci w imieniu tryume 
j gały Rossyi, naypoddansze powinszowanie 
Wdzięczność nayżywszą, za wszystkie wiels 
trudy, podięte przez niego dia powięk- 
ĉoia gławy i pomyślności Pabstwa iego. 2) 
podać do poświęconego imienia iago totuł 
Sgosławionego, têm właściwszy skrom. 
kości i pobożnćy pokorzeCesarzalmci, że wielkie 
pota iego dotykalnie są oznaczone opieką 
6 "I ższóy Opatrzności, 3) Dla podania 
ney potomności terażnieyszéy sławy Ros. 
3 a razem szczerey wdzięczności dla ićy 
Prawcy, wybić medal, oraz w stołeczaćm 
Mleścig znieść pomnik z napisem: Alex an: 
owi Rłogosławionemu, Cesarzowi 
$zechRossyi,WspaniatemuPanstw 
pi śrzesicielowi, od wdzięcznćy Rossyi. 
,„ Uskutecznienia takowego postanowienia, 
mę ZYĆ drogę wszystkim bez wyiątku Zgros 
adżzni$m i Staoóm czynienia dobrowolnych 
majatku swego ofiar, w miarę gorliwości i 
Bźności każdego. Dla wyiednania ma to 
Rystko wysokiego Monarszego zezwolenia, 
PZ. ad byli Deputowani, Członkowie Rady 
Ri a: aktualny Radca Tayny, pićrwszćy 
Kup» Senator i Kawaler Xiążę Alexander 
T Akin; Jener, iazdy i Kawaler Alexander 
 MAsSow, oraz Marszałek Dworu, Senas 
któr, Kawaler Hr. Alexander Sołtykow, 
Te polecoao było, złożyć u stóp Jego 
iki o naypokornieyszą, podpisami wszy- 
bran obecnych na tem nadzwyczaynćm ze- 
lu umocnioną prosbę, w następniącóm 


"mieniu: 


Oddawszy chwałę, cześć, sławę i pe» 
dziękowanie Naywyższemu Bogu, którę ku 
podziwieniu wylał na Ciebie łąski swoie, 
Rossya, przez Ciebie się raduiąca, sławą 
Twą nad wszystkie wyniesiona Mocarsiwa, 
przez Ciebie szczesliwa, udaie stę dzisiay da 
Ciebie, Pomazańcu Boży! i w imieniu Nay- 
Świętszego Synodu, Rady Państwa i Senatu 
Twego, razem przed Tobą zgiuaiących ko: 
lano, przynosi powszechna wszystkich wiere 
nych Paddanych Twoich ofiarę serc, zachwy. 
conych wielkiemi dziełami Twemi, w dziejach 
świata przykładu nie maiacemi, Wysiuchay 
Naymiłościwszy Panie, głosu kochaiących 
dzieci Twoich, 1 przyym łaskawie z głębi 
serc ich pochodzącą wdzięczność. Ale, iak 
godnie wywdzięczemy się Tobie ca tę nie. 
wzruszoną stałość, z iaką poległeś na mito- 
ści i poświęceniu się Poddanych Twoich, 
a podniosłszy ich przez to gamo, nie 
wahałeś się odrzacić pokolu ze zdradliwym 
niepr.yiacielem, który nabrał pychy z wtare 
gnienią w granice naszc? Co damy Tobie, 
któryś , przez odzyskanie niepodległości Mo- 
carstw nam ościennych, zapewniłeś ićy beze 
pieczeństwo ? Jakież pochwały mogą bydź 
dostatecznemi dła Ciebie, któryś się powścił 
xa nas nad zuchwałym nisprzyiacielem, nies 
tylko przez swe zwycięzkie do iego stolicy 
weyścię, ale też zupełnóm strąceniem okro- 
Poego tego gnębiciela Europy, który wstrząa 
sał trony, a pod żelazne swe berło wszystkie 
Narody i Panstwa zagarnąc mylił? Uwiele 
biaiąc Ciebie, iako Zwycięzcę, błogosławie. 
my razem miłosierdzie | woie, któreś w obli- 
czu świata pokazał, przez wspaniałe przebae 
czenie zwyciężoónym, I wybawienie ich z pod 
tyranskiego iarzma. Ktoryż z Mocarzy zieme 
skich godobuym iest Tobie, Wielki! Ki.ryż 
z nich, doby wszy oręża na obronę Oyczyzay, 
przeniósł go od krańców do krańców Euros 
py, nie dla ziedaania osobistey sławy, lecz 
dla zbawienia cudzych Narodów, iarzmem 
niesytego panowania bezbronnie ciemiężonych 
i dle powrócenia prawych im Panów! Któ. 
ryz mądrością $woią, i łagodną, przy nay: 
większey mocy namową, nieprzyiazue Naru= 
dy w Sprzymierzeńców zamienić potrafił , 
własae ich przez to buduiąc szczęście! Dzie. 
ło Twoie, Panie, równie iak Imie Iwoie, 
wiekować będą! Imie Alexandra W, 
wspaniałego obrońcy Europy, wskrzesicielą 
rządów prawych. Świat, zaumiony, wielko. 
ści Pwoićy, uprzedzaiąc wyrok bezstronaćy 
potomności, wszystkie iuż te dla Ciebie przy- 
anaie tytuły. Ty zas, Naywyższego Wy- 


/ 


brańca godny, wszystkie Twe wielkie dzteła 


saméy tylko naydobrotliwszóy Opatrzności 


jego przypisuiąc, nie chsesz pochiwał naszych 
oiiary, 1 skromną mądrością swoią usta Dam 
zamykasz. besłuszni Tobie Panie, grzmią- 
cemi pochwałami nie obraziemy skromności 
Tw«oićy: ele błogosławieństwo powszechne i 
Twoich i obcych Ludów, araz dobroć Boża, 
zawsze Tobie towarzysząca, i we wszystkich 
przedsięwzięctach Twoich widoczna, niech u= 
sprawiediiwią Śmiałość poświęconych dla 
Ciebie dzieci Twoich, w otiarowaniu Tobie tys 
tułu, iedaogłośnie od wszystkich przyznane- 
go, odpowiad+iącego dobroci serca Twoiego, 
i naszym ku Tobie czuciom, a bez których 
osiągniania nie ma prawdsiwéy wielkości Ly» 
tuł:Błogosławiony, Serdecznie Ciebie bła. 
gamy, nie odrzuć tey, Tobie od synów T woich, 
czynionućyoliary. Aby zaś uczucia naszćy Wdżię» 
czaości, wtey ofierze Tobie okazane, NIE zos 
slaty mirtwemi dla potamności, pragaiemy 
ie widocznym uwiecznić sposobem, chociaż 
mało Ciebie godnym, Nieśmierteloy Panie! » 
dla tego os nielsmy się błagać Ciebie, Bł os 
gosław ooy! nie wzbrun gam wzojeść w 
stołtecza>n fwoiśm mieście dla następnych 
wiekow pomnika, ktoryby uwieczniał wielkię 
Tae dzieła, Niechey on nic nie przydaie ds 
Sławy wiskopomoego Imienia Twego) ale nie- 


chay my Lęlziem uspramiestliwieni w obliczu. 


naszych potomkow. Niech nie wyrzucalą 
nam kie lykolwiek oreczułosci za wylane przez 
Ciebie aa nas dobrodzieystwa, I esh die- 
cium dzieci naszych pommk ten eostanie 
$wiadectwem maszey ku Tobie miłości, i po. 
święcenia się bez granic," 

Jego Cesarska Mość zaszczyciwszy naya 
łaskuwsiem przyjęciem tę Gaypokoinieysza 
prośbę trzech Zgromadzeń Państwa, raczył 
ma oig odpowiedzieć przez Naywyzszy Uhaz 
w nastęnuem brzmieoiu: 

Ukaz Nayświętszemu rzadzącemu Syno- 
dowi, Radzie Państwa, i Rządzącemu Seaae 
towi. L 
„ , „Rozważając przysłaną do Moje od Ńeya 
świętszego Syaodu, Rady Państwa, i Rządząs 
cego Senatu prośbe, 0 wzniesienie dla Muie 
w stołecznćm miescie pomnika i przyięcie 
tytułu Błogosławiony; oie mogłem w 
gł,bi duszy Moićy nie uczuć naywięższego 


ukontentowaDnia, widząc, z iedney strony res 


czywiście goeinieas oad Nami Błogostawięp: 
stwo Boze, z drugieg zaś uczuwia zgromadech 
Panstwa Rossyyskiego, olfisruigerch dla Maię 
imie, imie Nh oayprzyiemnicysze, gdyż wseje 
stkie starania i mysh duszy Moiey do tego 
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ta wio” 


rawidłami i sposobem Moiegpo myślenia; 
p posobe aieg y: p odd” 


kot 
kieruiąc, sam pićrwszy pokaże nie zgadzaiąej 
się z tem przykład. Dia czego, oświadćć 
iąe zupełną Moią wdzięczoość, wzy wam %6 
madzenia Państwa, zostawić to Wszystko 
wykonanie. Niech wznosi się dla magie pa 
nik w uczuciach Waszych, iak iest wapieśj 
DY w uczvciach Moich ku Wam! Niech zd 
błogosławi w sercu swoióm lud Móy, iśk Js i 
Dłogosławię ga w Moiém! Niech Rossya BŚ 
dzie Szczśśliwą, a niech nade Mag i nad DE 
będzie btogosłamieństwo Boże!" Pe 

Nasówiętszy Kządkacy, Synod, RA i 

Państwa i Rządzący Senat, z uszanowad/* | 
paddaiąc się Naywyższćy woli Jego Cesa7 
Skiey Mości, pastanowili: 1) Ninieyszy U R 
Naywyższy, laxko nowy zakład Wysokiej 
Momacszy dla swego ludu łaski, rownie $ 
naypokornieyszą prośbe, ze wszystkiemi di 
chmałemi nadewyczaycego Zebrania poda 
do paastechney wiadomości w Paustwić: 4i 
Oryginał Ukazu, fasem z Opisami nadzw > 
Czhydego ze>rania f Mloskie vskich Depart*" 
mentów Senatu z igyże okoliczności, dla r 
tiomicty pamięci, złożyć w osobnéy skrzy 
l utrzymywac przy powszechnēm zebródł 
Rządzącego Senatu, 


Xiestwo Warszawskie. 


W Gazetach Warszawskich pod g 
15. i 17. Września czytamy nastę ul4ć 
wiadomości z Warszawy; 


JW. Marszałek Barkłay de Toiiy 
wyiechał ztćy stolicy dnia 15. b. m gie | 


przeciw N. Monuarchy swoiego, który I€ 

na BrzesćslLstewski, a ztamiąj pr, | 

Departamenta Średlecki, Lubelski a Aros 

ska do Wiednia, 7 | 
Obecói tu JWW, Sedatorowie, Minist? 

wie, Radcy Stanu t io wyżsk urgan 

kralowi, tudzizć anakomici Oby watsles 


Go 6; ÇF 


atay se u IW. Ostrowskiego, sza: 
$ 


ego Prezesa Senatu, postanowili wysłać 
Stanice Xiestwa Warszawskiego Dex 
teya, któraby wimeaiu Narodu powitata 
la Cesarza Wszech Rossyi Alexandra, 
arh Mu naygłębsze uszanowanie, i pos 
tkowałą za odbierane dobrodzieystwa. 
Jbrano dotóy DelegacyiJWW. Kickiego, 
attora Kasztelana, JXiedza Wołłowicza 
Jłega Referendarza W. X. Litewskiego, i 
ty galego Ostrowskiego, Posła z Powiaz 
a Brzezjńskiego. W imieniu za6 woyska wya 
En są ztąż Delegacją w tymże celu JO. 
Pat Sułkowski Jen. dywizzi, i JW. 
tn SO WskiJeu. brygady. Wszyscy wspo: 
ty dl wyżćy delegowami wyicchali już w 
Yeh dniach do Terespolm, ` 
do Dnia 14. b, m. wyiechał z téy Stolicy 
np taecia: Litewskiego JW, Nowo- 
w, °W, Vice - Prazes Rady Naywyższey 
Tezaro wé . W dniu tymże i następoych 
c echali ziąd do Puław, gdzie tekże N. 
Qot iest spodziewany, JO. KXiążę Adam 
gzaTtoryski (syn), JO. Xiażę Antoni Ra- 
tiwi, który tu przybył zBerlino, JW. 
dynat Zameyski, Senator Woiewoda, 
Li: Minister Skarbu Matuszegic,i JW. 
Anwś$ki, Radca Stanu, 
bę, Rady Departarnentowc: Siedlecka, Lu. 
t iska, Radomska, i Krakowska, wyślą 
Me elego wanych, dia zakk: tego 
" Monarę icach swych Dępars 
timents chy na gran y t 
me Dola 9. Września dał Prefekt Departa- 
Je "U Warszawskiego wielki obiad dla 
aerałów i Ofiterów Polskich, a dnia 10, 
A wielki obiad u Jenerała dywizyi Dą- 
poj, skiego ala Rossyyskiego , Marszałka 
ter 8n Hrabiego Barklaja de Tolil, Jee 
R.Gt" Rossyysktch i Polskich, Członków 
Wisi Daywyższéy tymczasowéy i ianych 
: z. Na tym obiedzie spełniano zdrowia 
NĄ Warzą Alexandra, W, Xięcia Kon- 
Otyna i tune. Fęldmarszałek Barkłai 


p 
g 
A 


de <q. 
M lli waoiósł zdrowie wogska Pol- 
Sz Dnia 12go Września obchodzono w Wars 


ję zde lak nayokazalćy Jmieniny N. Cesa- 
dzia; fxandra, Stokrotne wystrzały 2 
Bola, twiastowały tę uroczystość, Marszałek 
Młę | aTklai de Tolli odbierał od Jene- 
© Wessyyskich i Polękich, od Jeuerała 
ha | atorą Hrabiego Łańskoja będącego 
Wą gęste Rady paywyższćy, i pićrwszych 


dz % ; a k 
u Kiela Warszawskiego zyczenią, 


Drina £ 5 i 
Sula N, Cesarza wszech Rossyi wyau- 


rzano. W Kaplicy Greckiéy i w Košc'ele ka- 
tedraluym S. Jana było nabożeństwo i Te 
Deum, przy czém działa huczały. F'otćm aa» 
stąpiła wielka parada woyskową, i wszystkie 
stojące w Warszawie woyską Rossyyskie 
wraz z korpusem woyska Polskiego, dowóodze 
twa Jep, Hrabiego Krasthskiego, przecią- 
gały przed Marszałkiem polaym Hrabia Bar. 
klajem de Toili, Xtóry wtym dolu kaz 
zął wyliczyć każdemu zżołnierzy Polskich 
po złotym Polskim, a każdemu z żołnierzy 
Russyyskich po groszy pietoaście, Około 
aodziny fley po południu był wielki obiad 
u „Marszałka polaego dia pierwszych osób 
woyskowych 1 cywilnych, na którym zdro. 
wie N, Cesarza Alexandra przy stokrotnych 
wystrzałach z dziat spełorano. Na teatrze 
narodowym grano stosowną sztukę. Miasto 
było rzęsiście oświecone, a wspaniały bal u 
Jenerała Gubernatora Hrabiego Lańskoja 
zakończył tę uroczystość, 

Doia'12. Września Obywatele W arszas 
wy i Urzędaicy kraiowi dali dla Wayskos 
wych Polskich obrad 1 wieczorną zabawę z 
koncertem i tańcami, na kiórym znaydowa: 
li się także: Marszałek poluy Barkla de 

olli, Jenerał - Gubsraator b ańhskoy, 
Członki Rady naywyższey, Xiążę Adam 
Czartoryski (sya) Ge, Saefalano toasty 
Cesarzą Alexandra, W, Xięcia Konstans 
tyna, Hrabiego Barkląja d= Toili Se, 
Odpowiadaiąc na nie, wniosł Hrabia Bars 
klar de Tolli toast: „Szczęścia i wiels 
kości Narodu Polskiego! ** zaś Jenerat Gu. 
bercator Hrabia Łańskoy waniósi toast nastę- 
puiacy: „Obywateli i Mieszkańców Miasta 
Warszawy! Oby ona do dawaćy swéy 
powróciła świetności! “s f 

Żołnierze woyska Polskiego byli praeg 
dni kiika hoynie od Obywateli uczczeni, 


Jenerał brygady i Ordonator jeoeralny 
woyska Polskiego Wasilewski, wydał d. 
4, Wrześuią Obwieszczenie, w btórćw dla uz 
trzymana porządku i rachuby w wydawaniu 
żywności i furażu dla woyska Polskiego, sto. 
sowaie do rozkazu Jcaerała dywizyi Dą- 
browskiegó pod d. zg. Sierpnia wydanee 
80, aż do dalsaćy decyzyi naczelnego Wos 
dza wayska Polskiego, W. Xięcia Konz 
Stantyna, wyznaczył Kommissiurzy moiene 
nych i Adjunktów da wszystkich Departa- 
meatow Xięstwa Warszawskiego. 

Junspektor popisów woyska Polskiego 
Pułkownik Kąsinawski, wy lał takoż d. 
16. Września. Obwieszczenie, w któróm aż de 


da'szego postanowienia W. Xięcia Konstans 
tyna wyznaczył do każdego Iepartameotu 
Xięstwa Warszawskiego  Jnspcke 
torów, Podiaspektorów i Adjuaktów pos 
pisów woyska, 

Tenże Pułkownik wezwał d. 16. Wrze- 
Snia przez Gazety Warszawskie wyźszych 
i ciższych Oficerów, składaiących gwardyę 
honorową woyska Polskiego, aby się w cela 
pobieramia żołdu zkass właściwych, do Podz 
inspektorów tego Departamentu, w którym 
zostaią, zgłaszali ; 

Korpus Polski dowództwa Jenerała dy. 
wizyi Hrobiego Krasińskiego, wynoszący 
6500 głów iazdy i piechoty, po blisko tygo- 
dniowym w Warszawie wypoczynku, i po 0- 
dzbraniu półmiesięcznego żołdu, wyruszył z 
tamtąd na przeznaczone dlasiebic leże, Gware 
dya konna stać będzie w Kutnie, i okolicy; 
piechota w Łowiczu i Skierniewicach; 
1 1 zgi pułki iaady wKole i Koninie; 
putk Krakusów w Orłowie; zmy pułk iaz- 
dy wKłodawie; artylerya piesza i kon- 
na w Łęczycy. Zawiązki innych pułków 
i Officerowie gwardyę honorową składaiący, 
udaią się ba mieysca oznaczone dawnieęyszą 
dyulokacyą. Jeoerał dywizyi Hrabia Kras 
sinski ze Sztabem razem zostaja w Wars 
Szawie, : 


Obie Gazety Warszaw skie zawiéraig 
następuiący rozkaa dzienny dnia 10, Wrze. 
śnia wydany: 

Jego Cessrzo wicewska Mość Wielki Xią- 
żę Konstaotya, dowodzący naczeinie woy- 
skem Polskiear, na uczynione wu doniesiezie 
o zdarzeniu zaszłem (w Pruskidn) w mieście 
Kotbus, rozkazać raczył, aby rozkazem 
dziennem ogłoszone zostało, tak Nayiaśniey» 
szego Jmperatora, iak i Jego w szczególności 
łaskawe zatwierdzenie względem postąpienia 
w tey mierze JW, Jenersła Krasińskliega, 
a razem i korpusu Polskiegz. Z radością zas 
pewoe woysko Polskie odczyta własne wys 
razy W. Xiążęcia, których w tym względzie 
użyć raczył do JW, Jeoerała Krasifń- 
skiego: 

Jenerale! Jego Cesarska Mość, Pan 
nasz łaskawy, czule dotknięty został przy. 
krém zdarzeniem, którego doznałeś w Kot- 
bus, Poleca mi tak iemu, iak icgo towas 
riyszóm broni oświadczyć swe wysokie u: 
kontentowanie z postąpienia razem chłubnego 
i rostropnego, kiórego użyłeś w rzeczonyim 
wypadku, krwią i nizDezpieczenstwem życia 
wirzymuiąc te zwiąski i przylazd, do których 
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przerywania Cesarz przyczyniać się nie chóć: 
Tym sposobem Jenerale zrozumiałeś ieg8 ji 
sokie chęci, Nayiaśnieyszy Pan tém moch! 
był uradowany poznaiąc, iż Polacy sA 
ważney okol.czności umieli odpowiedzieć < 
brodzieystwóm iego, i zaufaniu waich pof 
żopemu. Uznaię się za szcazęśliwczo, 1% |, 
stem tłumaczem łaskawych uczuć Napiaśnie? 
szego Cesarza, W szczególności z moićy site" 
nv upewniam Jenerała, iż rastropność iegą 
w rzeczanćm zdarzeniu nie mało się przyczy 
nia do tego szacócku, który iuż dawnićj = 
niego powziąłem, 


(Podpisano) Konstantyn. 


Oto iest (przyrzeczony w przeszłym Nr 
Gazety naszy) opis pogrzebu Xięcia Jótk 
fa Poniatowskiego, wyięty z Ga 
Warszawskich: 

Programma dnia 6. b. m. przez Rząd 
głoszone, przygotowało mieszkańców tej 
stolicy do żałobacgo obchodu worowadzebii 
do ryarszawy daia g. śmertelaych zwłó”. 
í, p. JO, Xięcia Jozefa PoniatowskieB”% 
Marszałka Francuzkiegu, Wodza naczelućb 
wóysk Polskich óc, i do obchodu pogrzeb”: 
wego w dniu 19. w kościele S. Krzyża. N 
poduvna Opisać żałości powszechney na W: 
dok tak smutny. Jedna tylko mysl KO 
mogła nieco cierpienia ściśnionego żalem 5€ 
ca, myśl o sprawiedliwosci Wielkiego i Po 
tężnego Monarchy, który cen:ąc- prawdziW 
zasłużę i cnotę, winną im cześć w martwy? 
popiołach oddsć zalesił, Wola Nonarchf 
dopełnioną świętobliwie została; ubiegały 5 
w téim wszystkie Wtadze Rossyyskie i P9% 
skie, a Publiczność tuteysza nie zapony 
nigdy, 2 iak upraeymą gorliwością JU; 
Kelimarszałek Hrabia Barclay de Toll 
Wódz i Bohatyr Rossyyski, oddał osobi 
wraz z obecnymi tu Jeneraławi Rossyyśk%, 
i woyskiem, poległemu Wodzowi i Bohat 
rowi Polskiemu ndleżne po chwalebnym 28 
nie honory. w 

Dnia 9. od ótey ranney wystrzały zw! 
stowały zbliżenie się od Wols drogich ZW 
ukochanego Ziomka, Wodza i Ministra. * 
doszły do rogatek, zastanowiono się w miej 
scu, gdzie stali Starozakonni z baldzkib 
krepą pokrytym, i z muzyką żałośne ! 
wyd«1ącą. Oddał hołd zwirkóm 
Starszych Szachna Neuding. — 
wie iego odmówili Starsi modlitwę za dV 
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5: D, Xięcia, i wśród odgłosu muzyki Staro: 
takonaych ruszyła żałobna parada, Gdy 
SUnęlą przy rogatkach Wolskich, przęwiteł 
zwłoki W, Prezy deot Municypalpości na czeje 
"ady Municypalney, Konfraternii kupisckiey 

ztabu grardyi uarodowey mową, i tak się 

W ciągu oneyże rozczulił, że łkanie nie dos 
Zwoliło mu ićy dokończyć, a zastąpił go o0- 

€Chy Kapelan wovskowy JX, Maiewski 
żakonu Bernardydskiego, za goriiwe zasżugi 

W woysku Krzyżem woyskowym Polskim oz 
zdobjony, Miał tamże stosowną przemowę 

Azżnodzieja Wyzosnia Augszpurgskiego. 

. Postępowała parada w porządku przes 
Pisanym i przez oznaczone blice, pomiędzy 
techami zchorągwiami i Instytutami szpstsle 
lemi; a gdy przybyła do ulicy Otley, zas 
Slawszy fam Iluchowieństwo śŚwietkie i za 

Onne, i JW, Biskupa Zambrzyckiego 
Da jego crele, zatrzymała się nieco, W tem 
Miepscu W, JX. Szaniawski Kanonik 

arszawski czułą miał przemowę, po któe 

Tey daley ruszono. Wszystkie ulice, którędy 
Żałobna parada ciągnęła, napełnione były 
udem czniącym całą wielkość poniesioney 
straty, Głębokie wszędzie panowało milcze- 
Nie, przerywane iedynie pobożnemi pieniami 

uchawieństwa, «mutoemi tonami chrapli: 
Wych trąb 1 innych muzycznych narzędzi, 


tudzież odgłosem dzwonów. Widzieć można“ 


yło tak pomiędzy tdącym ludem, iako też 
Mojącemi po pankach i oknach osobami aż 
0 łez rozrzewnienie, — Gdy karawan, (fo- 
| edzony przez JW, Jenerała dywizyi 50 
olnickiego, któremu, iak wiadomo, spro- 
wadzenie do tey stolicy tego drogiego składu 
ayto powierzone, a Otoczony wszystkimi 
denerałami Polskiemi, za którym pieszo po- 
stępowali JW. Jenerał - Gubernator ze wszy” 
Mkiemi Członkami Rady Naywyższey, Fa- 
milia, z grona zaś iéy JO. Xiażę Adam 
żŁartoryski, syn, i JW, Ordysat Za» 
"Oyski Senator Woiewoda, tudzież przy” 
gi tu Ministrowie i Radcy Stanu, a ża 
MI jechał koono JW, Feldmarszałek 2 
Szystkiemi obecnemi w stolicy Jenerałami 
OSSyyskimi , i sztabem lego), -- stanął u 


rj Zygmunta, i powtórne się ża: 
kaoa, miał przy nieziniernėm zgromadzeniu 


ke W, Jan Kasty Rościszewski, 


teb {Pca chorego Prefekta, mowe, po którey 


zą EU wtem mieyscu Woyskowi Polscy 
ła „pzd im przykładem przez JW, Jen ras 
zsiągy 231 Hrab. Krasińskiego, który 
Fän łzkonia, i po wyprzęzenia koni z kera- 

2, wziął się do iego ciągnienia, pośpie 


.szyli do niego, i uprosiwszy-Wodza swego, 


aby im tego zaszczytu dozwolił, ciągnęli ka: 
rawan aż do Kościoła 5, Krzyża, a Jenerał 
wsiadł zaowu na konia, Przed kościołem 
tak wielki był nacisk, iż [wniesienie do ko- 
ścioła trumny przez Woyskowych nieco spó 
źnioném zostało. Po złożeniu Ciała na ka- 
tafalku, odśpićwanno zwykłe modlitwy. Po 
tycz, IW, Jenerał Sokolnicki dopełniaiąc 
dinego mu zlecenia, oddał zwłoki Reprezen= 
tantowi Familii JW, Radcy Stanu Linowz= 
okiemu, przy czśm miał mowę, na którą 
JW.Radca Łinowski odpowiedział, Potém 
wystrzał z dział Rossyyskich i Polskich doc 
niósł o ukończeniu obrządku dnia tego, a 
straż woysowa obu Narodów stanęła przy 
katafalku, którego oto opis: — Miał óm 
kształt rówoaobocznego kwadratu w wybor= 
nym guście, i byłdo 10 łokci wysoki. Składał 
się z czterech pedestałów (podstaw), których 
gzymsowaniepodpierały z każdey strony dwie 
kolumny starożytnego Greckiego doryku, w 
sposobie, iż środek wyobrażał grób, w któw 
rym z urny wybuchał ogien nieśmiertelności, 
strzeżapy od Kadetów szkoły artyleryczney 
i iożypiierskiey; cztery zaś narożne podstawy 
tego mauzoleum przyozdobiono kosztowuemi 
zbroiami, danemi przez JW. Jenerała Hr, 
Krasińskiego. Na podestałach stały czte- 
ry ostro-słnpy, pięć łokci wysokie, a karabi- 
nów i b»agnelów ułożone; na wierzchu ich 
były bomby goreiące, Broń okryta była 
czarną krepą, a bagnety służyły za lichtarze 
do świec goreiących, IDo środka wchodziła 
się po stopniach, na których był postument, 
a na tym złożono zwłoki Ś, p. Xiążęcią pos 
kryte płeszczem purpurowym. Po nad gzy m. 
sem w środku postawiono wizerunek Bohaty: 
ra znapisem; Bóg mi powierzył honor 
Polaków, iemu samemu go oddam! 
Wizerunek wspierał się na dwuch chorą: 
gwiach w Krzyż położonych. Jedna z nich 
ofiarowana była Ś. p. Xięciu od wdzięcane- 
w roku 


go miasta Krakowa 1g09tym 
a druga należała do 5. p. Króla Stas 
nisłąwa Augusta, ktora stała zwy- 


kle przy tronie. U góry był krucyfix, na 
nin: pałasz , baława, czapka nieboszczyka, 
i siedm zawieszonych orderow, któremi tego 
Behatyra różni Monarchowie udarowali. Sto- 
sown2 w kamień malowania, i piękne na pe- 
destełach trofea z tarcz, hełmów „ chorągwi i 
rozmaliego gatunku broni, przy rzęsistćm 
całego Kościoła obwieceniu dodawały ob» 
chożowi blasku i świetności. Przydamy le: 
szcze, że na wvzgłowiu, przy trnmnie złożoo 
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ne były Rerb familii i mitra Xiążęca. Do 
wniesienia zaś Ciała zrobiono po lewey stro: 
nie katafałku most, który w kilku minutach 
rozebrano, przy czem szczególnieyszey zrę- 
czności dano dowód. Katafa!tk ten wymyślił 
i postawił JP. Szpilowski Budowniczy 
Departiamentowy, a przybraniem go w tros 
fea zatrudaił się JP. Vogel, Professor w 
szkole artyleryczney i w Liceum tvterszem. 

Dnia 10. odprawiło się żałobne nabn- 
żeństwa po zebraniu się do Kościoła Familii, 
Władz wszystkich cywilnych i woyskowych, 
JW, Feldmarszalka, JW. Jenerałr Gubernsto- 
ra, &c, Bec. Po odprawiovych wigiliiach, 
miał wielką Mszą JW. Biskup Zambrzyc- 
ki, a popierwszey ewangelii wstąpił na ambo» 
nę JW. JX. Woronicz Radca Stanu, Dzie- 
kan katedralny Warszawski, ©c, i miał kas 
zanie, w któróm słuchaczów do tez poruszył. 
(Kazanie to wyszło z druku i przedaie się 
w Warszawie po 2 ŻW, ra wsparcie wdów 
Woyskowych Polskich), 

Po Mszy, nastąpiło Castrum Dolo, 
ris, i odśpiewano koleyno pięć konduktów 
przy każdym z Biskupów, a ci byli: Celebrus 
iący Biskup Zambrzycki Wiceadministras 
tor dyecezyi Warszawskiey, Gołaszewski 
Biskup Wigierski, Ciechanowski Biskup 
Grecko - Chełmski, Malinowski Biskup 
Cyneński, i Kożmian Infułat Zamoyski. W 
czasie tego wielkiego nabożeństwa, które z 
kazaniem trwało od iitey do 4tey blisko po 
po południu, stało na katafalku przy trumnie 
sześciu Oflicerów Polskich, trzech trzymaią- 
cych straż, a trzech z orłami w ręku. 

Gdy się nabożeństwo skończyło, wyżsi 
Officerowie, a między nimi Pułkownicy 
Dziekoński, Kożietulski, Tomicki, 
Dwernicki, Chodkiewicz, Giełgud, 
Oborski zdięli i zsnieśli na wieczny spor 
czynek do Kościoła dolnego trumnę, za którą 
zeszli także JO. Kiążę Adam Czartoryski, 
i JW. Ordynat Zamoyski. Wieoczas odes 
zwały się znowu działa ltossypyskiei Polskie, 
a piechota obu Narodów trzykroć dała ognia, 

Tak się ukończył ten pogrzebowy obe 
rządek odbyty za -Bohatyra, którego cnoty 
i przymioty w nieśmiertelney zachowają go 
pamięci, i służyć będą Współrodakóm ua 
wiekopomny wzór do oaślsdowanią, 


Dnia 12. Września przywieziono do 
Warszawy zwłoki Nięcia Dominika Ra: 
dziwiłła, Majora w gwardyi, sprowadzo' 
ne z Francyi, przy assystencyi pułku leyo 
že zwardyi, i złożono w Kościele XX, Kapus 


cynów; późniey będą oge złożone w grobie 
familiynym w Nieświeżu. 
Rozmaite Wiadomości. 
> Gazeta powszechna umieściła nastę" 
puiacy astykuł: 
Jeden Dzieńnik, wychodzący nad bre% 
uwagi: 


gmo Menu, czyni następuiące 
„Kongres w Wićdniu zaczyna się powoli 
tworzyć. Bedzie ón Świetnieyszym i znako* 


mitszym, aniżeli o;tćm dotychczesue wiado* 
mości donoszą. Ziedzie tam wiele Osób wiel 
kich, a prócz Monarchów Austryackieg 
Rossyyskiego i Pruskiego, oczekuiś 
w Wiódniu Królów Bawarskiego, Wir 
temberskiego, Sardyńskiego, i nić 
bez przyczyny więcóy ioszcze tam spodzie 
walą się Xiąząt, (Według doniesień Gazety 
Hamburskiśy, educ także Król Duńsk! 
i Królewiec Następca Szwedzki na Kongres 40 
Wićdma.) Niektórzy Posłowie już tam przyie' 
tuali, ainni sąw drodze, między którymi 5% 
teraz nayznakomitezymi Lord Castlereag 

iKardynalGonsalvi wysłany od Stolicy A” 


postolskiśy (Oba przyiechali iuż do WićdniBh 


Nie idzie tu jedynie O urządzenie Niemieó 
o Konstgtucyę i granice onychże Idzie tu 
o daleko większe rzeczy, i co dzień wyraź 
niéy się okazuie, że zmierza się do równo? 
wagi Europy, do wzaiemnego odważecia 
ku sobie Kraiów i związkowych pomiędzy 
niemi stosunków, ściągaiących się do wiek 
kiego powszechnego systemetu, do spokoj” 
ności i pomyślności Loadów Europeyskiche 
Będzie przedmiotem Kongressu nie jedno, C0 
dawnićy odnówionóćm było, i cośmy popr% 
niczu © oczach Daszych spesniowóm widzieli? 
lecz będzie nim takoż nie jedno, co albo i€" 
szcze Lie doyrzało, lubutworzonóm jeszcze nif 
iest, alboliteż wyniknie dopiśra iako no w? 
z nowych oznaczeń, a iako zarzut, skarga! 
lub nowy nadspodziany twór, na jaw wyJ* 
dzie. Beztychprzycnyn,trudao, aby się zgr™ 
madzali pierwsi Mnnarchowie Związku z nie” 
jednymi innymi w iśdnćm mieyscu pa obra’ 
dy; a.to dzieło, takkolwiek bądź jest wici- 
kie i uroczyste, mogłoby równie tak dobrze: 
iak oiegdys traktat pokoiu Westrfalskie! 
go i ty!s innych waznych traktatów, przeź 
samych tylko Posłów bydź ułożonóm i W 
kończanóm. Słusznie więc spogląda świst 
z natężeniem na polityczne wypadki owego 
Zgromadzenia, w którem mądrość i sprawić” 
ćliwość trzymają wagę, i którego wielkie 
csicm ina bydź osiągnieuie dobra Pahstw ' 
Narodów," | 
z m 


